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Ceny artykułów pierw:-zei potrzeby, mimo pękn:ęcia kursu dolara, idą ciągle VI górę. 

PDUcla prZBprOWildza \V składach fBWizlB i s8kwBsfruJa zmagazynowana fowa ,y. 

W składach Kolejowych na orcilch łódzkich 'ykryło 5 wagonów c kru. 
~a targach rynkowych panowała dziś wybitnie zwyżkowa tendencja. 

ł.óDź, 4 grudnia. I swe.; c:.lrnr· v zastosowali obstrukcję 
Orgla drożyzny rozszalała sę w lo- wz"'ed~m kupuiaeei publlcznoścl. 

dzi na dobre. Zdawałaby sic, iż drożyz- Z innych artykułów spożywczych 
na !m:t zwi:zana ściśle z lmfsem d~la- PODROŻAto 7Nt\CZNIE ZBOŻE 
ra, d~<::zu:c sic jednak. że tak bynajmnie1 IMAKA. 
uie i ~5:t, Ictórych ceny poszły znowu w górę w 

Od dnia wczoraiszego bowiem DO- ;,iąO"" dnIa wc,,:<:'rH:Hego. 
lAR ULEGŁ I,OMPLETNEMU KRA- Zw"rlc3 ta Ula głównie zwfazelc z ce 

CHOWI :tawi e1r C''1'lrtowemi, które są dość wy­

i stracił na kur~lie przeszło 50 procent 
w porównani z dniem cnagdajszym. fa­
la drcżyzny na rynku spożywczym w 
t.cdzi nie zosiała bynaJmniej przez to 
wstrzymana, lecz wręcz przeciwnie 
wzmogJa w dniu dzi5'ieiszym znacznie 
swńi rozpęd. 

Spef.q'hn' ja święci swe triumfy, a rej 
tu wicdv, jak za owych dawnych . cza­
sów. nasI poczciwi kmiil ttwwie. przybv~ 
wa~rey z właseł, do miasta z artykuła­
mi ";~"' w szei pctrzebv. 

Dziś na rynkach łódzkich, lak wia­
domo. odbywają sic pi~tkowe targi. 
WIE~ N' to. CY -SPRZEDA WCY WYW Ą­
CtłAU .TUŻ DODRZE SYTU,'\ CJP i OD 
POW'FDNiO KAU(ULUJA CENY NA 
MA~tO, OWOCE. PTACTWO J T. D. 

Ruch na rynkach jest bardzo ożywio­
ny, spowndowany znacznemi zaklJpami, 
iakich dnkcnywu!ą mieszka.icy naszego 
miasta w obawie przed dalszym w~ro­
stem dm7vzny. 

Tak samo przedstawia się sytuacja 
w s1rl<~J1acb SDOŻywclvch. które prze­
pełni"'ne są po brzegi kupującą publicz­
nościa,. •• • 

Jak wl2domo wszystk,je woJewódz­
twa otrzymały od ministerstwa spl'aw 
wcwni'trznvch oliMniłd. nakazujace pod 
jęcie enervicznej walki z szalejącą już 
na dobre droiyzną. 

Wzlkę tę na terenie Lodd prowadzi 
fmmisartat rzrdu, k t6rv polecił policji 
przeprowadzanie dochodzeń w sprawie 
maa?Zvtlowanycb towarów. 

V r <::znraj, iale już dOllaosła dzisiejsza 
,.I1. Republil<a" 
IASf"WESTROWANO W .. WA.PRAN 

CIf" 2eO WORKÓW CUKRU, 
tU!:!t"'?Zynowanego tam przez firmę 
Ak a w<i. 

W dniu dzisiejszym referat do wand 
l lichwą przy lcornisarjacie rządu otrzy­
mał whłrlomoś~, iż w magazynach ko­
te~owych 

~A DWORCACH lÓDZKtCH LEŻY 5 
WAGONÓW CUKRU. 

W snrawie tej wdrożono już ducho­
dzeuąe i w razie stwierdzenia tegó fak­
tu, culder ten zostanIe obłożony sek­
westrem. 

.Jak więc widzimy. centralnym Pl'nk 
tern drfl?,,:~"('vch towarów lest cukł~r. 
kt6ry zI'pełnie o"awie już zniknął z ' ryn­
'nI ""r"hl~(,'l:e~o. 

soJcie. Talc np. 
1l0,! ŃSK Pl h. eT zĄ 100 KJLOOJH M. 
-:;~lENTCY 4 DOLARY 75 CENTÓW. 

Wśród ogólnej zwyżTd cen artykułów 
,!erwszel potrzeby, powstały dotych­
czas nietlmiote prawie ceny mięsa. 

Coprawda g!ówny dostawca bydła. 
~dMee-o na ubój - kresy. t1sta'lowih' w 
zwinku z ostatniemf wahaniami giełdo­
wCOli ceny dolarowe. 

Kupcy łódzcy, którzy po łych cenach 
sprowadz!U bydb dQ Lodzi. p!lnieśn fe­
~"ak 1{Qlosal::~ straty wskute'< małeQf' 
POpytu w naszym mb: cb na mięso, spo 
'Nodowr"c'.!o 'lędz'l rzesz praclljącY~:1 
1 be;z-robotnych. 
Wywo.łało to znac:wą podaż, co wP",,' 

nęlo z koreI na utrzymanie aż do dzl· 
'i0;"7"'~"" dnia, mimo ogólnej droiyzn~1 
cen mięsa. 

Jest to bodaj jedyny artykuł, kt6rv 
1.lozostał w tyle za toczącą się w za 
·t ~ ~p~ ~ ; ~ ~· , .., t- ···-: ,~ l !l " ";'~ rll" fl7 vzn\' 

Jak więc widzimy sytuacja drożyi­
niann mimo gwałtowne<;!o spadku dola­
ra, n;e uległa byna!mnlej odprężeniu. 

Artykuły żywnościowe drożeją od 
Idlku dni stale i zdecydowanIe. 

Cz~' drożyznę tę zdoła się zr.!ni~!,ć 

przy pomocy środli:ów represv;nJ,·ch. 
I(tóre w ol<resie markowym wykazały 
b~nkructwo - niedaleka przyszłość po­
I<aże. 

Walkę z droż~'zną trzeba post~wić 
odraZlI na realnym gruncie ł prowadzić 
i<l energicznie aż do zupełnego opano­
\Varia sytllacji. 

W grankach kompetencji komisar 
iatu rządu leży lak wiadomo karanie la 
hral< cenni!(ów, wstrzymywania się od 

uja wnienia cen, wzgl~dnłe sprzedaż to­
warów, njcz~odne z cennildem. 

Co się natomiast tyczy ustalania cen 
to w tym Iderunku komisariat rządu nic 
posiada żadnycb kompetencji. 

Referat do walJ<i z lichwą 
przeciw:to firmie Cirędziński. 

Jak się "Express" dowiaduje w dniu 
wczorajszym referat do walki z lichwa 
przy kom. rządu spisał protokcił firmie 
Grędziński (Piotrkowska 51) za pohie­
rauie nadmiernych cen za obuwie. 

\AJ łódzkich cukierniach 
podrożało. 

Jak się "Express" dowiaduie w nie­
kiórych cukierniach łódr.kich cer"] her~ 
baty. kawy i innych n?~"':/)w zostały 
pod-"yźszone do 16 procent. 

I tak szldan!ra herbaty, ldóra koszto 
wała 30 groszy kosztu:e 35, w łych zaś 
cu1<hmiach, Jfdzie kosztowała 35 gro­
szy, podskoczyła do 40 grosz:y. 

Dolar w Łodzi. 
w ciągu dzisiejszego przedpołudniu 

na pieniężnym ":" nku łódz!dm dolwny· 
wąno bardzo mało tranzakcji, prlY br­
sle dolara 8,15 w płaceniu, 8,40 w żą­
\vaniu. 

Materiał dolarowy zaoftarowywano 
w wielkich ilościach przy nieznacznym 
zapo trze bo wani u. 

Z innych miast Polski sygnalizuJą 
kurs dolnra również zniżkowo. 

W Katowicach dolara sprzedano 
po 7.90. 

W Łodzi obracono materiałem pocho 
dzqcym wyłącznie ze źródeł miejsco. 
wy('h. 

I. PRZEDGlElDA W ARSlA WSKA 
Dolar S,55 

, ' IEtDA WAPSlAWS:{\ 
Dolar 8,50 

III PR7EDG J fł DA W ĄR'\ZA WSI<A 
Dolar 8.10 w płaceniu, 8,20 w prze­

dażv. Tendencja słabsza. 

~ 

~ 
~ 
~ 
1i, 
~. Ten shm rzeczy został głównie SI'O­

Iyodowany 
p()n'VVŻ~7F:N'I:M CEN NA TEN AR~ 
TYKUŁ PRZEZ P ~ Nl( CUKROWNI­

CTWA. 

Amerykańską ' ślepą metodą· j 
Wyciąć I. z ,· 10 kupAnam \ WIZU ,-'pć dr

l
, 'dn I }'1 ggrudn1il do skrzynki I ~, 

Hurtowwicl7, oczekujący dalszej 
twyżld. wstrzymuia sle ZIIpełnie w od­
dawaniu towaru dctaiistom. ci zaś ze 

~Expre:isu· ,utl \"Wq " 4 . 

..........:._--"--._-~--~------.:--~ ~, 
~d~ 

Rynek zbożowy \V !Jodzi. 
Jak się .. Express" dowiaduje w ostat 

nich trzech dniach na ry,lIw zbożowym 
panuje tendencja nil:zdccyrJowana i od­
czuwa się brak podaży. 

Ceny wahają się Ciągle. Gdańsk no .. 
tuje cenę żyta 3 dolary za 100 kg. loco 
stacja załadowania. 

W Łodzi cena żyta wynosi 22 zł. za 
100 kg., owca 23-23, jęczmienia ule 
hrowarnego 22-23. 

Obławy na' "czarnBj't 
\V Krakowiu. 

Aresztowano tam kilku 
kupców łódzkich. 

z Krakowa donoszą: 
W czora) w godzinach popołudniowych 

organa policyjne urządziły obławę na 
czarnej giełdzie, szczeg()lnie w kawiarni 
,.City" i "RoY'al", oraz w ulicy Diet~ow 
skiej. 

Około 90 policjantów wraz z koml~ 
sarzaml otoczyło kordonem geszefcia. 
rzy, wśród którY4:b na wlduk policji po .. 
wstał niesłychany popłocb. 

Osaczonych. w liczbie około 150 o­
sób. odprowadzono następn~e pod "Te­
legraf", gdzie poddano łeb łtolltroli pa· 
pjerów osoblstycb. 

Przytrzymani byli to przeważnie 
drobni kupcy ł{rakowscy, nte posindr.jąu 
cy przy solJ.ie więl<szei ilości dolarów • 
Między przytrzymanymi znajdowali się 
także handlarze z Łodzi, Poznania, Ka. 
towie, Mielca. Tarnowa j wemieckliego 
Górnego Śląska. 

Po sprawdzeniu identyczności oso .. 
by, przytrzymanych wypuszczono n~ 
wolność. 

Aresztowania czarnog ieł­
dziarzy w Katowkach. 

Katowice, 3 grudnia. 
Policja katowicka aresztowała 14 o· 

sób, podejrzanych o uprawianie han dlu 
obcemi walutami. Przyaresztowanych, 
którzy pochodzą głównie z Małopolski 
! Kongresówki. znaleziollo znaczne kwo 
ty obcych walut. szczególnie dolaróv\', 

Po2WIil\\vidowaniem szajek czarno­
gleldziaFzv policja w Katowicach pr~c­
j)rOwadJc szereg dochodzell w skic­
Dach. s d~j '1 Cjrch towary po zwyż­
szonych cenach. względnie odmawiają· 
cvch ich snr7cdażv. 

a~aC~B \II szko"łach 
rozpoc~yna;ą .SIą 21 grud .. 

nia. 
Jak się "Express'.' .dowiadUje. ferje 

Ś\"ri~ t Bożego Narodzcll ia, w łódzkich 
szkchch śr.: dt11 ch i powszechnych, roz;­
rOCzyn ~ .i~ si ę clJ!ia 21 Gm , po lekcjach. 
Trwać b~d~ do dn i!a 3 styczala 193G r. 
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Anglja 
wzmocniła swe wpływy 

w Europie, 
lecz pon,iosła porażkę 

na . Wschodzie. 

Opozycja przeciwko 
8aldwlnowI rośnie, a na 
je; czele stOlą: Mac Do­
nald, L/oyd Qeorge l kró-

lOWie prasy. 
Londyn w lIstopadzje. 

Listopad jest bezwzględnie - mie­
Aiącem Z\vycięstwa konserwatystii\\. 

Rok temu, prawie w tym samym cza 
sieJ utworzony zostal rząd Daldwina, a 
dziś odnosi on wielkie zwycię"two w 
varlamencie. 

Jul dawno nie bylo takiej jednomy~J 
tJości 'U·śród posłOw, jak w czasie gloso 
wania nad umowa"'-: hcameńskiemi. 

37r posłów, czyli przewaiaJąca ihść 
t!Uv-ereo~w &urzłiwemJ oklaskami przy 

r: x P R 'E S S W , F. C lOR N Y. 

Znany dobrze w loodzl Itabareł rosyłski ,,"~ebles14:i Ptak" rozpo­
cz", nowe toulfHee po ~urGpiE:. Nasza fotograf a iJrzedstawia 

s~en~ z obrazu p. t. "Małoros a". 

Banot, 
nowy generał-gubernator d j ~ 

A'zacU I L~tar"ngii. 
d ~.' 

"Wo;na by ta wywolal1lł. 
przez dyplomatycznych 
mqdrków" - ośwladcz}'l 

IX· casarz \vilhBlm, 
który znów wyg.aduje 

głupstwa. ::=E:~:r~:E~::;~ł [lłowi~k. kłÓfJ l~r~m~ o~i~m 'ol~rów na ~Dkun~~. 
skien1i Londyński fabrykant broni CarlisIc 

---::0:- ---
Mimo tego wielkiego entuzjazmu w stary przyjaciel eks-kaisera, bawił nie-

(tarlamenoie, poważna część społeczeń- Jesl nim Henryk ford najpopularniBjszy dawno u niego w Doom. Carlisle powró, 
stwa angielskiego w istocie rzeczy nie ł" Ciwszy opowiadat współpracownikowi 
~upełnie zadowolona jest z rządów Bal- CZ Dwiek W meryce. _~vening News" o swoich wrażeniach. 
awitna. Twierdzi ona, te rząd obecny I --:0:- " I 'W niedzielę przed jego wyjazdem 
ł)okrywa wszystkie niedomagania -. •••• • • •• • odbył się w Doom wielki obiad z całym 
LW:' ::~.,;twem .~~ ... .. ·-·-'skict"" ford Jest oszczędny I nIe lubi płacIć wIęceJ, nlz su; dworskQm ceremonjałem. Eks-kaizer u-
. Co z tego powiadają ku~ angielscy należy.-Maiątek jego wynosi 1500 mil jonów dolarów. kazał się w wspaniałym mundurze, na 
!e zyskujemy rynki europejskie dla na- _ ArmJ· a robotników Forda składa się z 60 000 ludzi. którym błyszczały niez1iczone ordery, 
szych towarów, kiedy na Wschodzie tra żona również była w bogatej dworski'ej 
't!my nasze maiątkL Dużo pisano już o tym multimiljone- rzucił pieniądze na znaczki pocztowe tualecie. Jak utrzymuje CarlisIe, cesarz 

I rzeczywiście anglicy zarówno na rze amerykańskim, on sam ciekawe albo na podróż. ford nie wierzy w do- Wilhelm pomimo swej siwej brody wy­
f,Jiskim jak i dalekim Wschodzie ponie- szczegóły z życia swego opowiada w broczynność. Odyby Łazarz biblijny gląda praw.ie młodziej , nii w roku 1913. 
~ ostatnio porażkę. książce: "Moje życie i dzielo". siadł u jego prog.a. nie siedtJalby ~m gdy go widiial po raz ostatni. Cesarz 

" Teraz znów garść nieznanych a cha- długo, ford lub Jego urzędmcy daltby , '. . 
Wpływy angielskie w Chinacli ~ rakterystycznych rzeczy skreślił o sryn mu zajęcie w fabryce i cztery dolary ~rov:ad~lt podczas obla?u ?I.ezwykle o-

"łoraz mniejsze. a zatarg I.urecko ;. an- nym fabrykancie samochodów niegdyś dziennie za ośmiogodZlinny dzień pracy. zywlOną rozmowę z gOsĆml l zaznaczył. 
rielski o Mossul znacznie osłabił rów- jego urzędnik. dziś dziennikarz, p. Sid- Gdyby po tygodniu Łazarz skarżył się że ma zawsze gorące uczucie przyjaznl 
'pież jeJ pozycję na Bałkanach. ney Percival Eaden. na uciążliwość roboty i prosił o lżejsze dla W'ielki'ejBrytanji, 

Stosunki sowiecko .. anmeIskie ~ ró P. Eaden jako przyjaciel serdeczny zajęcie, znalazłby się znów ze swą cy- "Wojna, rzekł eks-kaizer, była pu 
b' ... ", t S l M ' d h nową miseczką na ulicy. 

4I11ież bardzo naprężone. a dyplomacja pas ora amue a arquilssa, ue owego większej części wywołana przez dyplo-
doradcy forda, jako ten uprzywilejo- Od roku 1904 do 1922 sprzedano l' , , 

angielska do tej pory szuka dróg poro- wany dziennikarz. który kilkakrotnie pięć i pół miijona fordów za trzy biljo- matycznyc 1 mędrkow, których mena-
zumienla z sowietami. odwiedzał i wypytywał forda w jego ny dolarów. W roku 1920 firma ford widzę! Gdyby istniała naprawdę uczci-

Obecnie anglicy wystosowali 50 domu w Detroit, może jest szczególnie sprzedała milion wozów. Zyski w roku I wa dyplomacja, dodał Wilhelm, i gdyby 
&owietów żądanie zan!iechanła pro· powołanym do naszkicowania sylwetki 1920 wynosiły 75 miljonów dolarów. ni'ektórzy ministrowie niemieccy prze­
pagandy w kolonIach azjatyckich magnata amerykański'ego. Najbardziej Robocizna w zakładach forda wyno- bywali przed wojną dłuższy czas w Lon 
1 afrykańskich. 'Jeżeli rz"'d sowietów zajmujące z przytoczonych przez niego si dZliennie pół miliona dolarów, a trzy dynie, wieIe rźeczy inną potyczyłoby 

'" anegdotek j faktów nieznanych dotąd • , . 'I' Id . ak 
przychyli się do te~o tądania - to Cbam brzmią w skróceniu: CWJerCI mI Jona Zle na zupy surow- się koleją". 

berlaln kate bankierom angielskim 10- ford jest może najbardziej znana w ca. Armja robotników forda składa się Eks-kaizer mówił też długo o Mttem 
\ować swe kapitały w RosJi. swej ojczyznie osobą. Przesyłki pocz- z 60.000 ludzi. niebezpieczeństwie, jest to obecnde jego 

Społeczeństwo angielskie pokładało towe, na które zamiast adresu nalepio- Majątek forda obliczaj'''' na 1500 mil- ulut/.rmy temat. Po obiedzie odbył si{ 
no Jego podobiznę, poczta oddaje w jego .... 

fównreż wiele nadziel w swym nowym mieszkaniu w De.troit, często nawet w jonów dolarów, a dochód z tego mająt- dworskI "cercle", . na którym Wilhelm 
ministrze skarbu ChurchiIu, który miał miejscu jego chwilowego pobytu. ku. to mndej więcej osiem dolarów na wraz z małżonką łaskawie obchOdził 
zredukować budżet. Tymczasem okaza- ford prowadzi życie stosunkowo sekundę. goścI.. .-

odA Ch hil ó ł ł ·ć Majątek ten, tak zapewnia' p. Eaden, 
lo ~l' że urc· nie m g wype m bardzo skromne. Lubi, jak za czasów zrobiony jaknajczystszemi sposobami, 
danych obietnic · I dziś mówi raczej o swej młodości. jeść ziemniaki w mundu- nie wywołał ani krytyki, ani nienawiści 
podwyższeniu podatków, aniteli reduJ.- racb i nie cierpi. by za jego krzesłem amerykaflskJiego robotnika. Nad komin­
clf wydatków. słał fagas, natrząsający się może z jego klem forda widnieje taki napis: .,Rąb 

plebeJuszowsk,icb upodobań. Jest osz- l dr d k Rząd musiał szuKaĆ nowych fródel w asne zewo, a zagrzeje się wu rot-

NajbFższa wyprawa 
Amundsena 

d 
h d czędny i nie lubi płacić więcej, niż się nie". Ale motto, na którem zbudował 

. oc o ów dla podtrzymania akcji zapo należy. ford swą fortunę, !Jrzmi: "Miej na oku do bieguna północnego. 
mogowej dla bezrobotnych.W tytri celu Wszedłszy do sklepu z obuwf<em w dochód przedętnego człowieka 1 nie do 
więc mnnister skarbu podjął energiczną Detroit. zapytał o cenę pary, która mu starczaj tego, czego potrzeba niewielu, 
akcję w celu rewindykowania należno- się podobała ... 14 dolarów''. brzmiała od tylko tego. czego większość potrzebuje, 
ścł wojenych od Francji, AngJji, Włoch powiedz . .,Dziękuję", odrzekł ford. "za a w końcu musisz mieć". Tern się tIu-
. C h ł trzymaj pan buty; gdy będą kosztowały maczy dlaczego w Detroit na dziesięoiu 
1 . zec os owacjt. sześć dolarów. business będzie normal- ludzi si'edmiu posiada samochód i dla-

Streściwszy działalność Churchila na ny". W szpitalu w Detroit pani Ford czego ludność Stanów dzieli się na 
leży stwierdzi~, że me udało mu Stę ah- poddała się drobnej operacji. Przysłano dwie kategorje: tych, co mają samocho­
<iolutnie przeprowadzić zapowied~nych miljonerowi rachunek na 3000 dolarów. dy i tych. co muszą schodzić z drogi. 

Nie zapłacił, nie zgodził się na dobro­
oszczędności w budżecie i odci,lŻYĆ od wolny datek, objął sam szpital. zwrócił Ody ford zaprowadził swój system 
zhyt wysokich podatków społecie:ństwo wszystkie dobrowolne datki publiczno- udziału pracowników w zyskach, prze-
1ngielskie.' ści i prowądzi szpital tak że się opłaca. powiadano mu bliskie bankructwo, od-

powiedzia!: "Wolę uszczęśliwić 1500 
Sytuacja rządu BaldwLna, mimo 0- Ody który z pracowników forda za- rodzin. niż trzydZliestu miljonerów". _ 

~i 11gniętego zwycięstwa w Locarno horuje, agenci fabryki poszukują w ro- Uszczęśliwił rzeczywiście owe rodz.iny, 
'{orszyła się znacznie. , chorego choćby najdalszego krew płacąc największą dotychczas robociznę. 

Na czele opozycji stanął Mac Do- nego bezrobotnego i ten obejmuje zaję- ford jeździ wozem RoltsRoyce, najlep-
cie aż do czasu wyzdrowienia pac)'enta. sz m k . 1 f Od t naId, który obecnie wspierany jest przez ą ar ą am;te Sl<~. y go py ano, 

'iwuch najwiekszych potentatów praso- Czterysta listów żebraczych przy- dlaczego nie używa forda, odrzeld z hu 
chodzi dziennie do mieszłcania miljone- morem: . Moja fabryka jest tak zajęta 

'\ych lorda Rothmera i Beave! ~ :'::lnk3 , ra. a 600 do fabryki fantaści. oszuści. zamówieniami dla innych ludzi, że nie 
Do tej opozycji dołączył się obecnIe żebracy, wynalazcy przyjeżd2:ają ze ma czasu dla mnie". 

' lJoyd George, który na czoto SWCg'O wszystkich stron. chcąc za int eresować Do najbliższych przyjaciół forda na­
programu wysunął sprawe reformy roI- magnata dla swych projektów, ale każ- leży Edison i należał zmarły prezydent 
{lej w AngIJ·t. E. S. dy z autorów tych listów, każdy niepro- Iiarding. Lekturą uluhioną miiljonera 

szony gość taki przekonuje się, że wy- jest Biblja d "Essays" Emersona. 

Wobec licznego audytorjum. inżyniet 
włoski Nobile, pułkownik lotnictwa i 
konstruktor balonu sterowego dla naj­
bliższej wyprawy Amundsena do biegu 
na ' północnego, wygłosU w tych dniach 
konferencję o tej wyprawie w auli uni­
wersytetu w Rzymie. 

Na wiosnę wyprawa, w której udzial 
weźmie także Nobile, wyruszy z Rzy­
mu na Szplitzberg, zatrzymując SIę po 
drodze w AngIjj i Norwegji. 

Właściwa ekspedycja obejmie prze, 
lot ze Szpitzbergu przez biegun do pół­
nocnych brzegów Alaski., t. j, drogę 3.400 
kilometrów. 

Na ~zpitzbergu zamiast hangaru dla 
pomdeszczenia balonu zostanie wysta­
wiany olbrzymI maszt żelazny, jakc. . 
punkt dla uwięzi. 

Zdantem inżyniera Nobile, ekspedy­
cja nie przedstawia żadnego niebewje,. 
czeI1stwa, gdyż wszystkie możliwości i 
niespodzianki podróiy zostały przewi­
dziane i uwzględnione orzy budowie ba­
lonu. 
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Jowia:oJ ~~~lia W~~nW~ł ~al~monow~ wnuki 
a sprytni figlarze dyskontowali jego 

, dobry humor. 
Wasala hIstoria z palestry angielskie;. ' 

W Londynie -zmarł osŁatnLo William toczę fakt następujący: Idąc na rozpr,a­
Du~kson, który uchodził za naHowia·lniej wę sięgnąłem po zegdTek. Bytbym przy­
ę~e.go członka pale&try angielski·ej. siągl, że go zabrałem z domu, ale omy-

Pras~ londyńska podała przy tei sp 0- lhlem się. Poz,osiawilem go w łaz.i,ence , 
sobJlo·śct , nasf_ępujące zdar:zenia z iego zaWi?~z.0:!y na gwoźdz;iu przed wanną, i 
praktyki sęd,ziowskiej. Pewnego razu na za.pomniałem go zdjąć. Widzę go stąd. 
rozprawie jeden z św~a,~ków odwODał ze- W tej chwHi ktoś z publicz.no·ści, ZllU­

znania. którezł,ożyl poprz.ed,ni,o w gabi- d~ony tyr,ad,ą s ędz!'owską, podniósł się i 
necie sędziego śledczego. Adwokrut stro dyskrelni,e wyszedł. Wkrót,ce inni poszli 
ny flrz.eciwn~i napadlł z tego powodu za jego przykładem. Wreszcie pfOice,s się 
bardz.o ostro na owego świadka. skot'iczyl, ku za,do,wo,loeniu str ony wygry-
Wtedy sędz.ia Ducksoill, uderzywszy pi'ę- wającej . 
śdą w stół, z;awo'ł.a:ł , potężnym gl'olSem: Sędzia' Duakson poszedł dOSiZa~-:ni , u~ 
_ Spokój! poczem taką wyglolsll prze- myl ręce. i powrócił do domu. 
mDwę: U progu przywitała go żona. 

_ Nieooteży nigdy posądzać nikogo - Cóż się takiegO' stał u, żeby aż 
" złą wolę, chyba, że się ma dowody, al- czternastu ludzi przysyłać pO' zegarek? W Ros;R zn6w wprowadzono monopol spirytusowy. "&'1 fotogll'ałi l 
bo że inacz'" nie mOlŻna p'ostąpić. Wszys -Czternastu ludzi? w 'd "'mu ""rup'" .... ·op.A.··· ros .. isbl·ch racz~cuch 51..,. •• ódk 

-, L, "' •• ;g;:lO , '"'.''Ii u_ '6"' "'l , -"Ii "", ą. 
ey hidżie mogą się mylić. Gdyby nie by- - No czternasItu. Oczywiście dabm 
lo błędów, w lakU sposóh moż,naby roz- z:e,grurek pierwsz,emu, aIe trz.e1ba było wi­
.róŻDi~ pra'wdę? Ja sam, który powinie- dz.i,eć, 00 odpowiedziałam ka.ż,demu na­
nem być n~eomyLnym, jestem tyliko ułom stęprnemu. Co tO' tatkiego byl,o? Dopraw­
nym ,czl'owieki,em, mogącym się co chwi- dy, kiedy siódmy czy ósmy przyszedł po 
la mylić ,i błądz.:ić, z wyjątkiem oczywi- to samo, pewna był.arn żeś osulał. 
ście rzeczy zupełnie pewnych. Tak np. Sędzi.a Duok'sen.~c nie odpowiedz.mał 
nie mogę wziąć porteru u wMs.ky. Ale ... 
poza ,lerni prawdami nieomvlnemi w:szyst Zmarły sędzia przed ki'lktLll!iJstu ledy 
kD iesi złudą i próżnością. ' zasłynął pO' c~łei Anglj'i dWOM'a wyroka-

PO' tych słowachsęd~a Duckson s1ę- mi ' 
gnąl pO' priez otwór w swej todze i wy- Sędzia DuoksDn nic nie oopowied:dJał 
dobywszy butelkę. otworzył ją i pocią- wielożeńs-t~,o, gdyż każde z Ilich zawarło 
gną! kilka ł)nkÓw. Był t'o :mo<że porter. ale pon:bwnie:zwi'ą~kł, ' me p,ostarawszy się 
prawdopodohn,ie , whiSllw przed:fem 'oro'iwód z,e sobą " 

Ąi:{dyt'orjum, nie wyjmulitc aodwOika- Sędzia Duckso.n uwowł Dboie, powie 
łów, ' nagrodz1ło sędziego · oka.skami ' , dziawszy w wyroku ' 

.L Na doWód te'go,' 00 'powied:zi,atem - Ci ludz.i.e nikomu me uczymH nl<: 
_ ciągnął dalej, ,s~a 'Uuokson - przy- zteg?, a sobie dobrze ' . , 

---......;-

A'merykań,s"ko-niemi·ecka : u,mOWa 
, . ki'.nelJl,atograficzn'a 

..,Ufa," otrzymała 15 miljonów , złotych ,marek pożyczki. 
_.. -? ' • ' •• ..: . . "_ • ~ ~ 'I I'." '- . ' 

z, .I;3erlina donos~ą do lonayńskiego lnie, że tOwarzystwo byłoby w możności 
~. Timesa", że niemiecka ' firma "Ufa" dojść niedługo do tego. przez własne do­
tUnive,rsum -film .A. GJ} zawada umo- chody . . 
wę z firmą nowojorską "Universal POic- , Warunki umowy są przytem tak 0-
ture Corporation", która umożliwi to- kreślone, że niema mowy. aby "Ufa" 
warzystwu niemieckiemu - otrzymywa-' przeszła w r€;ce cudzozdemskie. 
nie dobrych filmów amerykańskich dla 
~najdujących się pod kontrolą towarzy­
stwa ' 134 ,kinematografów niemieckich, 
obejmujących 118.060 krzeseł, oraz o:' 
~wiera towarzystwu dla jego wyrobów 
rynek amerykański, ' 

W , związku z tym układem Ufa o­
trzymuje pożycżkę amerykańską w su­
mie piętnastu miljonów marek iłotych 
na 8 i pół proc. z terminem dziesięcio-

~l''' 

natalia BrUl~a 
wznowiła lekcie 

gry fortepianoweJ. 
CiDANSKA 43. 

ldnim. co da jej s!lną podstawę finanso- od 10-12 j od 3-S 
wą, choć istnieje słuszne przypuszcze- .ii'i.~tim~~~ 

JULJAN STARSKI ł HELENA ORDĘZANKA. , 

T' AJEMNICE, ' . , 
.. ' " ŁÓDZKIr-G-O' CHENT ARZA 

! 

I~' ŁC======================= 
, %,.., -.5ensac7jn, roma!!s z bela l.odzL f 
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Gdy pani Leokadja wróciła po cbwi 
fi od. salonu. gdzie zostawiła przy stole 
iClzprawiających chaotycznie i wrzask­
Uwie 'gości, zdiiwiła się niezmiernie pa­
nującą tu ciszą, którą przerywał jedy­
nie głos szpakowatego Milsa, fabrykan 
ta koronelc. 

Mils opowiadał zebranym jakąś nic­
'twykle ciekawą historję, której wszy­
scy .przysłuch iwali się z wielkim zain­
teresowaniem. 

Pani Leokadja, nie cllcac p rzeszka­
dzać swoim gościom w słuchaniu, prze· 
szt3. cicho przez salon i usadowiła się 
na małej otomance, stojącej pod ściatl~. 

Mils tymczasem o~o\viadal: 
-- Rzecz, którą mam wam zam!ar 

teraz opowiedzieć działa się podczas 0-

kupaoji niemieckiej - około 8 lat temu. 
Sa.dLę. że niektórym nie jest ona zuoeł 
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nie obca, ale i ci dowiedzą się z moi.:h 
słów wIelu nieznanych im szczegółów, 
tymhardziej, iż bylem jednym i licz­
nych zresztą bohaterów tej niezwykłej 
awantury. 

Na jednej z przecznic ulicy Piotrkow 
skiej znajduje si~ pałacyk jednego z na­
babów nasze~;o przemysłu. 

Podczas okupacji, kiedy różne ogra 
ni'czenia ówczesnych władz tamowały 
możność beztroskiej, zakrOjonej na sze 
roką skalę zabawy \v lokalach publ :cz­
nych, przemysłowiec ten, nie chcąc by 
najmniej zrezygnować z przyjemnego 
spędzan ia czasu, postanowił patacyl, 
swój zrobi ć miejscem schadzek bogat­
szych sfer naszego miasta. 

Celem zupełnego zmylenia czujnych 
wla dz niei11ieckich, postanowił oddać na 
ten cel nie obszerne apartamenty owe-

_&4& . , 'JE ......... ••••• JO .... 

Pierwsza doktorka wiedzy małżeńskiej 
zdała ca!ujqco agzamin IIstudjów malżańskich 

i rozpoczyna praktykę. 
w uniwersytecie w Bomonie i$Łni.ei'e kiem przepisany egmmin i u:zy~ała ty" 

od dwu lail fakultet wiedzy małżeńskiej. ' tul doktorski. 
Założył go znany amerykański fiJan- Poru,eważ Miss Andry OipTócz gmn-

trop, a równocześnie pl"ofes'Ol' honorowy t,owlleiwiedzy posiada wcaJe miłą; , 
uniw'ersyte'tu bostońskiego, mt. l. Law- przys-to,jną twarzyczkę, zna:La,zł.a na,tych. 
rence Davis. ' miast k~dyda.ta do swe; ręki, w pOlSita~ 

W tych dniach odbyła się p1erwsza młDąego uczonego F. G. W QooIfa . 
prom ocia na doktora wiedzy małżeńskiej Nie,bawem więc doktorka wiedzy 
a kandydatką była Miss Andry. Ware. malfeńskiej Zlosta,llie żoną i będzie mo-

PO' napvsaruu obszernei rozprawy, gła wprowadzić w praktykę swe teorety " 
z~OIŻyłia panna W,an z celującym wyru-' cme wiadomości. 

Policzek czy ud:erzenie kastetem? 
H~sto,rja hiszpańska 'napargskim bruku. 

Słynny pisarz hiszpański, przeciwnik na autora listu przed jego domem i Wl'­
zażarty dyktatora Primo de Rivery, mierzył sobie sam sprawiedMwość. 
Blasco lbanez, mieszkający stale we Canetero twierdzi, że Espla był w to­
francji, prowadził ostrą polemikę ze warzystwie kilku ludzi i że go zranił 
swym przeciwnikiem politycznym, rów kastetem. Espla natomiast oświadczyl, 
nież literatem. mieszkającym w Paryżu, że był sam i wymierzył policzek nie· 
Josem Canetero. uzbrOjoną ręką. 

Wyjeżdżając z Paryża, przed kilku Sąd. paryski, przed którym toczy si~ 
miesiącami. Ibanez polecił otwierać swą sprawa, rozstrzygnie, kto z nich mówi 
korespondencję przyjacielowi swemu, .Plllra.w.d.ę · _________ 

1m 
__ 

także pisarzowi, ~arlosowi Espla. ił aaw M4f44&iiiiMS_ 
Pewnego dnia Espla znalazł obelży- CZYTAJ C I E 

wy list Canetera, gdzie był nazwany 

I ~o~ea~~~a~~~~eza, i gdzie były dl'Wlinki 'tIIUftrnW!ln~ Rnnl1hIIGbn".' 
W kilka dni później Espla oczeldwał ~ ł U li Ił U~puU n~ 

.S!!!L! _ 

go pałacyku ,ale podziemia, znajd.ujące ścian rozsuwała silę. tworząc maleńkie 
się pod nim. przejście. Przez przejście to wscho, 

Znacznym kosztem piwnice zostały diito się do właściwych apartamentów 
rozszerzone, wyłożone posadzką, ścia- mieszczących się w podziemi<i.ch . 
ny , pięknie wytapetowane i zawi,eszone Zbieraliśmy się tam wogóle poC1ws 
kosztownemi obrazami. Sprowadził rów razy w tygodniu. 
niei szczodry przemysłowiec drogie me 
ble z Wiednia, dywany i mahaty z Ber­
lina, a pozatern zaopatrzył śpitarnię w 
najwyszukańsze potra wy i najprzedni ej 
sze trunki. 

Uczyniwszy to wszystko, oddal te 
luksusowe podzienia do dyspozycji ści­
słego grona swych przyjaCiół. Od tego 
czasu w piwnicach, których okna zosta 
ty szczelnie zamurowane poczęły się od 
bywać bardzo często wystawne baje. 

Wszelkie środki ostrożności były tak 
dalece zachowane. że przy wejściu do 
podziemi mieściło się mieszkanie zauf­
nego portiera. Niewtajemniczol1Y mógł­
by sądzić. że poza tym mieszkankiem 
w piwnicy żadnych więcej ubikacji nie 
ma. 

Tylko my, stali goście wiedzieliśmy, 
że, wchodząc do mieszkanka portjera 
trzeba byto wyrzec słowa: "Good eve­
ning", a wtedy stary port jer wstawał 
ociężale z miejsca, naciskał ukryty w 
kącie za zegarem mechanizm i jedna ze 

'Bawiliśmy się dobrze, aż nawet zby\ 
dobrze. \Vyśmienite wina, których ni. 
gdy nie było brak na stołach podnie;. 
cały humor zebranych i.., ~mysly ... Pc 
to, zdaje się, wszyscy tu przychodzili .. 

Podziemia pałacyku bogatego prze' , 
myslowca stały się ostate~:true tą mila 
dla nas ws~ystkich oazą, gdz!e miłość. 
niekrępowana żadnemi powrozami utai 
tych zasad etyki i moralnośc~ kwitnęl3 
swobodnie i bez przeszkód. 

Nie mam chyba potrzeby zaznaczał 
wam, iż działy się ' tam za wsze or~je 
zakrojone na szeroką skalę. Zarówno ko 
biety jak i męiczyfni brali w Iltch U; 

dział. 
Tak trwało przez dłuższy cr-2lS. A1 

pewnego razu na~t~pit skandallczny 
przez nikogo nieoczekiwany krach. Cdy 
by nie szerokie ~tosunki. jakie posiadal 
ów przemysłowiec doszłoby do bardzo 
nieprzyjemnych rezultatów." 

(O. c. n.). 
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Ostatnie dniU 

Cała lód t musł zobaczyć 
największe arcydzieło pol· 

skiej sztuki filmowej 

• 
W głównych rolach: 

Orkle.tra 
.ymtonicZH 

pod dyr. 
L. K.ntora. 

1. SMOSAR A 
WQGRZYłł, JRRRCZ, BRYDZIńSKI, 

IiORCZYrłSKB I fRBłłKIEIa. 

i ~ni na~t~~ny[~, 
tnydzieło reżyserii 6eo fltzmaor;[e'a 

Z""ODZla) \V rn lU" W:!,B,:e:: L:!:~fr~:ł~~~:r::~g 
'ł II . II Jeden znajbaldzlej fr'PU1'1cycb 
obrazów. Jakle Kiedykolwiek pokllywały się na ekranie. 

Nljefektownlejsze sceny: połów pereł. wallu na dnie morza. rekiny pod wodą. 
gra w polo w kostjumlcb kąpielowych, śmiertelna pogoń za amazonk'l ponlesion~ przez 
konia, nlezwykly balet. wspaniałe widoki morza 

W roi ~I) "1'1 ,: :1 : Ił., nald Col man I AII.en Grlnllle. 
-------------Nadprogram-------------

lUż NIGDY NIE BĘDĘ!... arcywesoła komedIa w 2-ch aktach 
W roll głównel nieporównany korni\[ A. St. John 

Sala dobrze ogrzana. Ceny mieJSC znitone. 
Własność .Plest Natlonal Plctures New-Jork-_ 

Notowania Giełdy 
DRUKI WSIElKIE60 RODlAJOl 

'LANKIETY LIS rOWE Warszawskiej 
dOstarcza natychmiaat po zamknięciu zebrania giełdowego na giełdzie warszawskiej RACHUNKI FIRMJWE 

KARTY SLUBNE 
KARTY ADRESOWE 

KARTY WIZYTOWE 
KWIT ARJUSZE 

ETYKIETY FIRMOWE 
CYt<KULARZB 

CENNIKI 
PLAKATY I l P. 

W gustownem wykonaniu - poleca po 
cenach rlskich Fabrykt kslllg handlo 

wych i dru~ arnla 

t 1. OSTROWSKI. lÓD!. PIDTRKOWSn • 55. 

Łódzki Oddział Polskiej Agencji Telegraficznej 
Zielona 8. (PAT) Tel. 111 ł 15-24. 
Ceduła giełdowa. do.tarczana przez P. A . T. ma charakter ceduły urzędowei. 
P. A. T. dostarcza równiet notowania wszystkich giełd 'wiatowych. pieniętnych 

l towarowych. 

Wydział ogłoszeń P. A. T. I 
załatwia zlecenia Ol!łoazenniowe do wszystkich wydawnictw urzędowych W Polace oru dla 
całej prasy polskiej i zagranicznej bez iakiejkolwiek prowizji. 

Ostatnie dni!! 

potężny dramat erotyczny 
w 10 aktach z prologiem 
według powieści J. Germana. 

Pocz~lek 
przedstawień 
o godz,nie 4 

po poło 

b otto' .W naturze s7.luka 
1ft • Jt'dnośd niech szuka". 

Vykonan e pierwszorzędnych ro 
1f)t włosowych lak I też farbowa 
de włosów w wszplkich kOlorach 
JdCte0l8ch. ondulacja w t rm e 

A f B rT NER "SYN ,Oyplomo w 
• • .l l, specjał sta. 

ANDRZEJA 15. 
MANICURE' 

• 2 1 elefony 354 I 3540. 

DOBRA KSIĄżKA 
I~owynai~tia ~ KA:n~~ l. Vryiuh~ KAnIni ·· 
~ e k O

p I· ~p·eclallst~ chorót w~~~~:b~eSn~~rvnc: d:;:~~:da;~:te • 
Jest najlepszym przyjacielem 

katdego człOWIeka. 

Wielki wybór cłobrych ks1'ltek 
poleca 

Wypoiyualnia Kliaiek 
w Językacb: polskim, traocus­
klm, niemieckim , rosyjskIm 

ALFREDA STRAUCHA. 
uL Pru. NarutOWICza 14. 

Abon.ment ml4rlęcznY'1'ł 2 50 
. - - vynost tylko&.. • 

inne, łuKnie triKotlnowe i to p. 

przyjmuie do reperacji. 
ul. 6-go sierpnia n, 1ll piętro 
ranlo. bo w prywatnem mieszko 

OGŁOSZENIA do wazystkicb pilm po 
ceuacb znitonych 

PROSBY i REKURSY do ~~:datklch 

TŁUMACZENIA akt6w i kore.pon. 
dencji w 6 ięzykach 

pod kierunkiem łL Kęplńskielto 

PIERWSZE W POLSCE 
BIURO InFORMACJI PRASOWYCH 

Cegielniana B I p' , TEL. 20-8::&. 
arA 40 , , co 2odzjn.c:Il blll10wyeb 
• - 20621 a7~ 

ae 
odpowiednie na biura dla komorników, 
rejentów lub temu podobne przy ulicy 

p , otrkowskiej 

do wynaięcła. • 
Wladomcść: telefon 3-46. 
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• 
Po kie władze śle eze zaję y się i ż energicznie spra ą sche y Ś. • Ii. eichil. 

afery. Adwok t ai je t t alną igu ą t j niezwykłej 
Zosłał zamordowany, czy wywieziony przemocą z Polski.- Depesze 
które nie dochodziły do rąk adresała.-Tajemnica przedśmiertnych~ 

konferencji.--Dlaczego milczy syn ·Karola Freunda? 
Oczy świata zwrócone 

na Łódź. 
Wyciągnięta na światlo dzienne przez 

"Express" tajenuUcza sprawa schedy 
Ś. p .. f"justawa Reioeha urosła do rozmia­
<:'ów 

_ sensacji wszechświatowej 

Za"gald'ka 50_ milionowego S'padJku, ,po­
%JQStawi.onego 'w Melboul'11lę (Australja) 
pr~ez emigranta łódzkiego, Jama Rei~ha 
który swym spadkobiercą uczynił swego 
iedynego krewne,go, 5'tryj.ecz.nego wnuka 
Guslawa, mieSZlkańca ,Lodzij nlewyja­
śn.iJOna dotychc~8.IS taiemn.ioa podrÓŻy .. 

j nagiego zDlknięcia adwokata Rainsa, 

który wi,óz ze sQlbą do Łodzi CU'k na 10 
tysi.ęcy J~tów ,sterling6.w, tako pi~rw~zą 
mHc2'Jkę, na spade'k .. wres~de śmierć Sipa4 
kobiercy., 'k!órego potężny' ,ten spa',dek 
m1.ą.J, wydobv.ć z brudnej ,sytuaoeji. w jakiej 
się z.naidował -:"" wS!Zys~ te okoliczno­
ści, _~ojo.nll 

, 'Da szeroką miarę afery śWiatowej 

'Załnteresowa:ły opinję, $połeczn~, wła­
dze śledcz-e, sfery 'praw.ni~ n1e<tylko w 

o.as;ym ktaiu," al~ , 
Da całym niemal śWiecie 

W'lIad.om<>Ść ta obi~gła jw! po dru­
tach_ telegraficznych i , telefooicznych 
wszystkie pań9twa ' kont~~ntu ewropej. 
$kie~. 

W. SlysfJkie większe dzienniki n:temie<: 

Również zdołaliśmy stwierdz.ić, ili ś. 

p. Ja.n Redoeh 

w ostatnIej chwili 

pTzekalz.al swój majątek swemu wnuko­
wi, mies.zkającemu w Ło,doz.i nas'kuŁe,k na 
mowy Ka1"ola Frelinda, przyjadela z ła­
wy sz.k,oInej Gllostawa Reicha. 

Ważną rÓW!1też jest nowa akol!icz­
~ość, którą zdołaliśmy ustalić, iż z.ma:rły 

przed dziesięcioma dniami 

spadkobierca prowwzil sprawę spadko­
wą wspólnie z krewnymi swcilini Le stro­
ny matki 

JungielewiczamJ 

~mi~sz.kałymi w T oanas~owie RawsJcirn. 

Państwo Jun~ielew'ic7JOwLe 

kon:---~owaU się 

od pewnego czasu stale z Gus:Lawem Rei 
chero i chętnie- służyli mu rada i oomocą 
materjalną. 

W sp6lnie z Mm z,ałałwia~i ni:ezwykle 
zawikłana. kores.pondencję, a nawet czę­
sto 

udzielali mu pożyczek Da t~legramy 

które, Jruk wiaOtoano, pochłaniały olbrzy­
mie sumy pie.nięine. 

CO SIę STRLO Z ADWOKI\TEM 
Rl\lłłSEP11 

Reich, który z przyiad-el.em swoim. 
Ide Karolem Freundem, kOll'espondowat po­
między niemi f onegdajszy HBerIiner Ta- czą1Jkowo S8.mooz:iewe. od chwil!i 
~eblatt", który- zajął się tą sprawą dość 

azczcgółowo, 

wteCłe&dde, francuskie, - a.ngitelskie, ~o­
tldeJ etc. e.tc. p<>Świ.ęciły te.j n1.ezwykl~ 
ciekawej i fascynwj~0e4 hiJstorji spoadko- ' 
we; .duto miejsca. 

Wszędzie, gdzie tyEto wiadomość ta 
cloitada, zoołała ona ~dektryz,ować . 

, Dajs~ersze warstwy ludnośc:L 

,Nie winno się teąy Di.komu wydawać 
chtiw:ne.. it 

, , ł.6df, 

1tttÓ1'ą' sprawa ta Ze -w~tędu na t<YWany­
sZąee łei okolttcz.ności naib84"dz.i~j obch~ 
dzi, od kilku dni śledzi z ZiCliparlym odde­
chem każdy rwwy szczegół, wył.aarla.jący 
~ę 

& mroków taJemnleJ. 

nowe okoliczności. 
w 'dniu ooe-gdrujoszym sprawa' ila w~­

t7Jła na ~peJnie re.a,lne tory. 
Zaię'ły się nią bowiem równ:iJeff 

polskie władze śledcze 

któ.re wdT'otŻyły energitcroe ś'ledzttwo. 
zmi~T'zając~ -<110 zupełnego wyświcllooia 
tej zagadki 

' Niezależm.e od te'go "Express" przy 
pomocy swoich reporterów-wywiadow­
ców prowadzi dochodzenie, które wycią­
gana powierz;chnię coraz to bardziej 

ciekawe i sensacyjIll~ fakty 

dochodzenia 
t>o~;..r~e równiei danemi urzędowemi 

potwier&afą całkowicie 

1stn~e.nie spadlku w wysokoścL p,()danej 
prze~ wczorajlszy "Express". 

wmieszania się do sprawy adwokata 
Raińsa, 

udekał się do pomocy krewnych z Toma 

Najbardziej tajemniczo 

w ' Całej ' tej sprawie przechstawia się OSIO­

ł:a -tego adwokaJta, który w mgadkowy 
spos.ób 

~ął w naszym kraju 

Poczqtkowo utarł Slię pogląd, irt do­
p~cił Slię on sprz~iewierunia. W obe­
cnym jedlna'k st.arue ruczy trudno go 

podejrzewać o iakieś Dl8fhinacJe 

.Jak wiad01lll0 bowiem, oM'ain1 tele­
gram adwooutla Rainss, wysłany na ad­
res 'Reicha do ŁOdzi 

bYł nadany w Warszawłe, 

co dowQd,z,i, iż adwokalt ten znajdował 
się' j'u1: 

w polsce. 

Cell 'fe,go przyfa:z.du więc dlO WarS'Za­
wy byłby więoe zupe.tnie na.ez:r()zwały, 

gdytŻ chcąc roefraudować czek na sumę 
10,000 l:.:u,tów st e:rliing ów, który ptOlSi.a.­
d.1ł p.t"Zy sobie, 

mógłby si~ z mm ulotnić 

w C'ZJasLe drogi, chodai'by z Mwsylji, 

Przyjazd z czekiem do Warszawy 

Z<' wi.a.'c.;uc .. .I:!'uie spad'kotbiercy o swei o­
becności w st ol ic'y, pot,~m zaś dopiero 
udeczka - byłyby okdicz.nościami. któ­
re m-udno poprzeć naiprymitywniejszym 
bodaj spo'sohem Jor.{iczne~o Dostawienia 
;rnwy 

wola adwok.:lta zdaje się wlęc być 
-, r,m'i:.z1e rzaczą nieaktunlll4 . 

Cóż więc się z nim sLało? 

Wjrukiiż 

niey;ytłumączony spos6b 

zniknął o<n w prze,de'dniu wyja'oou 
go de:> Łodzi? Czemu przyjazd ten 

tylokrotr.ie odkładał? 

swe-

WSlzystkie te falkty winny wziąć wla­
dze śl,eoclcze pod uwagę, przy pro,wadze­
niu dochodzenia, które przedewszyst­
k~em powinno pójść w kierunku 

ocm:..lezienia adwokata Rainsa 

CZYŻBY PlORDERSTW01 
Władze śledcze, chcąc jaknajpr,.;d~eł 

wyświetlić tę 

tragtczną zagadkli, 

winny przedewszystkiem stwIerdzić w 
jaki sposób adwokat Reins został usu· 
nięty z Warszawy, 

albo może nawet z l.odzl. 
Nie 'lale~y bowiem zupełlJie wyklu­

czać możliwość - iż przyjechał on do, 
Łodzi i st.\d zniknął 

w nlewytłmnaczony sposób. 

Może, uległszy przemocy został 1Vy 
Depesze były przejmowane wieziony z granic kraju, może został tu 

JeSlteśmy &kt'OIIlll.i cLo twierdzenb, iż 

o gigantyczmym spadku były równicl 

dobrze pom!ormowane 

prócz os'6b zainteresowanych takt. 090-

by postroone 

Wska'zu.je na to chociatżby już ta oko­
liczność, że Gustaw Reich o dwa tygo­
dnie prz.ed oczekiwanym wyjazdem z 
W anz.a wy wspomnianego aJdwokaJta au­
stra.l.i.jsddego, 

odbywał w tajemnicy przed żoną 

z nie-zmanymi ludźmi, jakieś rozmowy, do 
tyczqce spadku i że pewnego dnia o­
swj,a,dczyl, iż 

widz.iał w łćdz!ńm sądzie okręg<>wym 

z~nż'me już tam wszystkie dokumenty. 

Ja:k stwierdziliśmy, 

pOdobr.ry-ch dokumentów w łódzkim są­
dzie niema i nigdy tam nie były złożone. 

Również nie powilnie:n p<>zostać obo-
jęłny fakt, że depesze wysłana pr~z 

Rekha do hoteu "Bristol" w WarszawIe, 
na miejsce swego przez.nacz.e.ni.a n&e do­
chooz.iły, a więc były 

przez kog<>ś po drodze przejmOwane 

"Ukryta ręka". 
Działa więc tu jakaś ukryta ręka -

jest to fakt niezbity. 

Wyłaniają się tedy dwie ewentualno 
ści: albo ta "ukryta ręka", sięgaJncl} 
chciwie po ogromny skarb należy do 
ztrodniarzy ldrirzy !-:-o!( w krok śledzllj 
adwol{ata Rainsa od miejsca jego wy­
jazdu t. j. Melbournu, 
albo też ktoś na terenie naszego kraJu. 
dowiedziawszy się o wielkiej sumie, ktr 
rą miał przy sob:e adwokat. wmieszał 
się z chęci zysku do tej sprawy. 

O wicIe więcej prawdopodobledstwa 
zawiera pierwsza bypoteza. 

Jak działała owa "tajemnicza rQka" 
- jest rzeczą narazie niewyjaśllioną. 

Faktem zdaje się natomiast by': 
że mamy tu do czynienia z dobrze zor­
ganizowaną bandą przestępc6w, która 
usunęła z widowni adwokata Rainsa 
wraz z lO,OOO-ym czekiem. 

Nie ulega również wątpliwości, iż o 
Ue podobna banda 

wmieszała się do tej sprawy 

to jej członkowie prowadzili ze zmarłym 
Gustawem Reichem 

owe tajemnicze konferencje 

o kilka dni przed jego zgonem. -

zamordowany, 
albo też, co nie jest prawdcp ,dol'>l,le, 

porozumIał się w ostatnie) chwili z ow~ 
",taJemniczą ręką'" 

Należy czekać na ~-n:ki u.;.,~ędowych ' 
dochodzct1, które do sprawy tej wnlf' , 
są bezwzględnie snopy światła. -

Syn Karola Freunda. 
Na powiorzchnię wypływa teraz no .. 

wa osoba. Jest nią syn zmarłego nagle ' 
Karola freunda, który po śmierci ojca 
przejął od Gustawa Reicha 

wszelkie pełnomocnictwa. 
prowadzenia w jego imieniu postępowa 
nia spadkowego w Melbourne. 

OtÓŻ syn Karola Frcullda nie dnł je­
szcze dotychczas o sol'ie znaku żyda. 

Przyczyna tego uporczywego mi/cze 
nia przedstawia się o tyle za~adkowo, 
iz trwało ono już od dłuższego czasu. 

Zagadka hotelu" Rellevue" 
Pozatem niewyświetlona jeszcze zo 

stała dotychczas tajemnica owego 
hotelu .,Bellevue", 

o którym doniósł w krótkich sło\\ ach 
wczorajszy ,,'Express". 

W czasie choroby Reicha, żona jl!go " 
układając ubranie swego męta,. 

natrafiła przypadkowo 

na kartkę, na której obok nazwiska ad­
wokata zanotowany był adres Hotelu 
Bellevue. 

Stroskana kobieta, która w ostatnim 
okresie cr;asu nie była 

przez skrytego maUonka 
wta1emniczona w bieg sprawy, pragnąC 
jednak dotrzec do znikłego z horyzontu 
adwokata 

wysłała do niego depesz~ 
pod następującym adresem: Ad,,"okał 
Rains, Warszawa, Hotel Benevue. 

Depesza ta oczywIście zestała 2,wró 
eona nadawczyni ponieważ w Warsźa­
wie takiego hotelu o podobnej nazw~e 
niema. 

P. Reichowa, która nie zna dokładnie, 
Warszawy nie wiedziała o tern, że ta· 
k: hotel w Warszawb nie istnieje. 

•• 1.' 
Tak przedstawia się stan rzeczy w 

dniu dzisiejszym. Co przynies!t: nam ju­
tro - wykaże zapewne dochodzenie. 

Sprawę tę, tak bardzo int.:rcsujqcą 

ogól naszych Czytelników, mamy stale 
na oku I w mIarę przybywania nowycb 
szczegółów, będziemy fe ogłaszali lU\ 
lamach naszego pisma. ' 
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Niepowoła • 
l opieku • 

OWle 
• slero • 

Co zrobił pan Bar.ciński z pieniędzmi 
który powierzył mu los żony i 

swego urzędnika, 
dzieci? 

Zamiast 13-tu tysięcy rubli-zdeprecjonowane listy zastawne 
Towarzystwa Kredytowego. 

Na długi czas przed wybuchem woj 
ny pracował w firmie "S. Barciński i 
S-ka" 

w charakterze wyższego urzędnika nIe-
jaki Henryk MirskI, 

tzłowiek o nieposzlakowanym charak­
terze, który w ciągu swej długoletniej 
pracy zdołał sobie zaskarbić sympatie 
zarówno kolegów jak i panów szefów. 

Echa minionych dni. .• 
Pan Mirskd miał żonę i dwoje dzie­

CI-
córkę oraz syna 

Oboje uczęszczali jeszcze wówczas 
i:lb szkół. 

Dzięld wysokiemu stanowisku, Jakle 
". Mirski zajmował w firmie, zdołał nie­
tylko prowadzić dość wytworne żYcie. 

lecz 7 Mnraf r6wnież oszczędności 

licząc się z ewenłualnemi niespodzian­
kami w życiu. 

Zasada oszczędności w czasach 
przedwojennych istniała wśród wszyst 
kich niemal pracowników, zatrudnio­
nych w większych przedsiębiorstwach 
t6dzkich. 
Każdy buchalter, urzędnik czy też dy 

rektor strącaJ sobie dobrowolnie częśĆ 
pensji jako "podatek oszczędnościowy" 
który deponował u szefa z tern Jednak 
zastrzeżeniem, że w każdej chwili. w ra 
zie potrzeby~ 
_ _ ':J żądać zwrot!! S~;:;;:;"" (!cP~:;:;., ~;j i 
szef powlnłen mu .w6wczas nIe robIć 

tadnl·:~· ~:-~~~- .lei. 

Znaczyło to mniej wi~cej. Ze pienią­
dze. złożone w kasie szefa, 

ule mo;:'.ł ~YĆ wciąg!:: .:_ do s::m nl!r,;:. 
t~':V~rc!i 

lecz muszą być przygotowane w Każdej 
ch'Wiiłi do ewentualnej wypłaty. 

Opierając się właśnie na tej ogólnej 
tasadzie 
~adał p. MJrsld swe oszczędnoścI w 

firmie, w które) pracował 

ł powoli kapitalik jego przybierał coraz 
większe rozmiary. 

Ostatnia woJa, 
Aż oto nagle 

stała się katastrofa 

Pan Milrskf, po 28-iu latacb niezmor-
80'WaneJ pracy w firmie .,S. Barciński i 
S-ka" 

p. Barciński przystąpił natychmiast 
spełnienia ostatniej woli zmarłego 

I zainkasował wszystkie długI 

do zastrzeżen~em, że w razie potrzeby zo-I Ogół~m więc z; poo~~iane~ ~ 
staną zwrócone rodzinie. ku rod'zma paAstwa Mirskich WZIęła 04 

Wobec jednak zmiany warunków swych opiekun6w 250 rubli z należące' 
p. Barcińskl odmówił wydania pieniędzy się sumy U-tu tysięcy •• 

należące się p. Mirsklemu, co razem z 
oszczędnościami wyniosło zgodl:ie z 
przewidywaniami p. Mirskiego 

i dopiero po długich naleganiach LegjooiS1Óa. Mia-ski n1e wrócił jut .s 

z~'- ':ił sh .. " • ":) rubli. ,-ola bitwy. 
OcZ)'W.iście suma ta me mogla po- Poległ w walce o niepodl,e.głość Pol 

13 tysięcy kryć wszystkich wyda11ków, związanych !oki - pO.ZloMawiając ma-hkę i s.tO'StJrę ..... 

z poo..róży do Rosili, mimo to pani Mir- Iz,a,belę. 
ska nie tracąc odwagi, poSllanowi t

3 nie 
Jednocześnie sąd wyznaczył opieku­

nów nad pozostałeml sierotami 

w osobach pana Stefana, Henryka I Mar 
celego Barcińskiego 

Łaska pańska na pstrym 
koniu •.• 

odstępować od swego z.a.miaru i opuści­
ła kraj. 

Spadek raty. 
Mimęło kilka LM. 
W ojna trwała w cIla«s~ ciągu, ea·ła 

Nadszedł rok 1914-ty... PoLska objęta. zoStała krwawą pożogą, 

Woj s1a)·ąc się terenem waJhl dwóch mbo:r-na ... 
W całym kraju powsłała wrelka pa- ców 

nika, ludzie pozostawiali swe maj<.\tki na A gdy mhrzmlal płerw.szy apel zro} 
łasce losu i uciekali, ratując swe życie. nego czynu, gdy z gęstych op,!-rów, ki/I­

Nowe warunki bytu zmieniły rów- re jak mgta, zawisły nad krajem - po 
nież plany pana Barci,i~kiego. ....zęły się wyłanilać kollltury polskich mun 

O oddanIu powłe;,zonct mu sumy J'>od Qu:r6w, syn .. pani Mirskiej W1l'az z łamy­
zastaw hipoteczny nie mogło bl ć m ,. mi poszedł na ~ 
wy. wstępując w szeregi IeflOn6w. 

Pieniądze pozostały w firntie do dy- I mowu rOOlPOCzęła się wędr6wka do 
spozycji rodziny. kasy pana Barcińskiego. 

Pani Mirska, wzorując się na innych Młody MiJrski zwr6cił się pO!lOW'1Ue 

postanOwiła opuścić kraj i wyjechać do ÓO szefa swego 7JIJlMlefo ojca z prośbą 
Rosjl . o wyasygnowanie pewntej sumy pieDłę-

Udała się więc do pana BarCińskle-/ dzy, pOltrzebnych mu na ekwipunek. 
go ~ prośbą o wyplacenie jej pIeniędzy. I t~ razem Molu tylko wydos~ 
złozonych swego czasu przez męża z 150 rublt.~ 

• 

Przed sądem . . 
Panna Iz.abe-Ia Ml-rska wsz.częła enet 

gicwe osłIa.tm.Vo sbarBJlllia w celu odzy­
\kania całkowitej sumy 13-tu tysięcy 

ruhli. 
WszeJllciJe jedlnak zabiegi, poczynfOttl~ 

w tym kierurilku nie odnosiły pożądanego 
rezultaJtu. 

Pani Mi'rska zrzekła się swego udZta· 
lu w spadku r.Q rzecz córki, wobec cze 
go parula lzahela zwrócifa się osobiście 
do pana Barcmsddego z żądaniem wy­
pła-cema naJleżącej się sumy. 

OpiekUltllowile zgod:zi,la się splacić cllu~ 
'istami zamwnemd Towarzystwa k~ed) 
tqwego, które nie odp~wiada,ją na~el 
minimalnej wartośCi pOZOstawi~ .. ,,;:fJ 
spadku 

Wobec tego, że p!"Opoozyeja opieku­
n6w zostafa ' odrzucona, a wszystkie za­
Megi i słan.nia w celu odZ)"skania pie. 
riędzy me poslkutkowa:1y, pa.nnt3 Izabela 
'firs!f2. skierowała spra~ę ~ drogę ą­
do.,,, domagaj,c się od swych opiek~­
"..tv: ~ C~:1;:i. ·, . ~ I .. ~ci d~ozytu. ~b. 

Nowy "fabrykant" energji elektrycznej. 

Ferencz Bolay, młynarz węqler­
ski, wynalazł przyrząd, wydoby­
walący elektryczną energię dro­
gą rozdrabniania atom6w. Po-

Przyrząd Ferencza Bolav, umotlfwlalący rze1como wydobywanie . 
energia elelctryczne drogą rozdrabn.ania atom6w. Ulep,izenie te­
go wynalazku może ułatwić nlesł,-chanle burzenie budowli I wiel-

kich · ter~6w. 
dkończył tycIe. d()bno z ' 1 grama materii można 

wydobyt siłę 200 tys. koni pa-I 
PrzeCf śmlercfą jeszcze prosił swego rowych. Szefa. by pozostawione pod jego opieka ___________________ ._118.*' __________ II1II ____________ &7 

oszczędności 

za::!1ował c~!kow· ." iJla poz stałej ro · 
(I.,ł .... ,. 

Oprócz tego Jednak pan Mirski w po 
zostawionym liście jeszcze raz prosił 
')wego szefa, 

by zaopiekował się jego CIziećmi 

t ,,,skazał adresy osób, od których nale 
żały mu się jeszcze pieniądze. 

Oszczedności wynosiły razem 

około 13 tysięcy rubli 

ł pieniądze te p. Mirski polecił oddać ll1 

hipotekę, by upewnić się co do bezpiecz 
nej lokaty kapitału. 

Po śmierci zasłużonego pracownika 

11 ... letol- hłoPI-ec pod samochodem. Dzisiaj około godz. 8-ej rano wzdłuż - ulicy Piotrkowskiej pędził 
z niedozwoloną szybkością, 

Tragiczny wypadBk przy ul. PiotrkowskiBj. jakiś samo~ó~~przek ulicy 

Liczba wypadków samochodowych po chwIlowo; przechodził 11~letni syn .",:łaściciela skle 
. " kIPu przy ul. PIOtrkowskIe] 60, tIenryk 

. prZOrWUJ znow SUi ZWlą sza. Ooldbek. 
Szofer nie dawał sygnałów. to te~ 

W pierwszej chwili wydania przep:­
sów, ' regulujących ruch uliczny, liczba 
\\rypadków samochodowych zmniejszy­
ła się początkowo znacznie. 

Szoferzy, ujęci energicznie w karby 
przepisów 
pohamowa(-i nieco swóJ temperament. 

Strach przed surową odpowiedzial­
nością karną zrobił s~·oje. 

Teraz kierowcy samochodowi zżyli 
się już z przepisami a ruchu ulicznym i 

zaczynają traktować je dość lekko. chłopiec jaknaispokojniej szedł dalej. 
To też ostatnio liczba przejechań i Nagle zostal on silnie uderzony przo 

poturbowań samochodami wzrosła po dem samochodu. 
\rótkiej przerwie znowu. Chłopiec padł i stracił przytomność. 

Niema już prawie dnia, aby kronika Zawezwano pogotowie. lekarz które· 
policyjna lub pogotowie nie przyniosła ' go shvierdzil zwichn:ęcie lewe~o stawu 
jakiegoś nowego wypadku. łokriowego oraz ogólne, silne obrażenia 

Kilka dni temu doniósł ,.Express" o :iala. 
wypa,1ku przejechania, Chłopcu udzielono pomocy, a nastęT1 

gdy już dzisiaj mamy nowy dowód ka- \lje przewieziono go do domu przy uLicy 
walerskiej jazdy szoferów. Lipowej nr. 64. . 
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KflJk lonam laWO~OW[~W wie~~ń1~i[~. Express sportowy. 
---::0:--_ 

--:0:---

O:ną oni pod ciężarem podatków i zam­
knięciem granic. 

Ostatnia deska ratunku""" to demonstracje sporto\VCÓW 
Dla sportu amatorskiego, zależnie To też wiedeńscy macherzy nie li· 

od kraju i miejscowości, znajdzie się je- cząc się i nie przewidując ciemnei przy­
szcze względy, znajdzie się ludzi, którzy szlości, jaka obecnie nastąpiła, parli ca­
rozumieją, że nie każda impreza spor- Ją parą do zawodowstwa. 

Łyżwiarze Ł. K. S.-u . . . 
organIzuJą SIę. 

W poniedziałek, dIl1ia 7-go grudnia Q 

~odzinie 8ej wieczorem odbędzie się w 
lokalu Ł.K.S.-u organizacyjne zebranie 
łyżwiarzy tegoż klubu. K~erownictwo 
tej sekcji obejmuje znany na naszym 
gruncie działacz sportowy p. Kordasz, 
mamy więc nadzieję, że sekcja łyżwia­
rzy pod jego kierunkiem należycie się 
rozwinie. towa daje zyski i czy to indywidualnie A skarb państwa i magistratu, wi­

na skutek prośby, czy też masowo ob- dząc te wprost z pod ziemi wyrastające 
niża się lub rezygnuje zupełnie z pobie- fortuny, w postaci fenomenalnych bo- Oimnasłvka baletowa, jako 
rania podatków. isk i urządzeń sportowych, zbudowa- k ł . l kk 

Trzeba nawet przyznać, ze i w Łodzi nych za bezwartościowe. z każdym dos ona V trening e 0-
f)od tym wzgledem nie jest znowu tak dniem tracące na wartości papierki. W,i- atletyczny. 
ile, gdyż magistrat łódzki wiedząc, że dząc rozbijających się i bawiących na 

Sędzia wykłucza bram­
karza. 

Londyn, 3 gru<Inla. 
Podczas meczu Idgowego pomiędzy 

Aston ViIla i Ewerstonem zdarzył się b. 
brzydki wypadek wykluczenia bramka· 
rza z boiska. Mianowicie przy rzucir 
z rogu bramkarz Aston Vlilla "zfoulo· 
wał" niebezpiecznie napastnika Ewer­
stonu. za co sędzia usunął bramkarza 
z boiska. Mecz zakończył się sensacyjna 
porażką Aston Vllll w stosunku 1:4. .. ' 

Rozgrywki 'o puhar Anglji. 
Londyn, 3 grudnia. w jego kolosalnych obrotach z tytułu wielką skalę sportowców postanowili Warszawa,3 grudnia. 

podatków, wpływ z imprez sportowych również na nich obłowić się. Srubę po- W sali gimnazjum im. Reya odbywa- W ubiegłą sobotę rozpoczeły się tra-
iest naprawdę kroplą wody w morZII, datkową przykręcono tam z niebywałą ją się w godZlinach wieczorowych lek- dycyjne rozgrywki o puhar Anglji; Obec 
pobiera nie całe 10 procent. Osiągnięta siłą i aż oto kura, znosząca dotychczas cje gimnastyki baletowej dla lekkoatle- nne odbywają ię rozgrywki wstępne, do 
stąd kwota nie wzbogaca bynajmniej złote jaja ledwie dyszy pod nią. tów Polonji i Warszawianki pod kie- których staje kilkaset klub6w. Kluby li-

. kasy magistrackiej, ale teZ i nlie rujnuje Ratunku niema nigdzie, gdyż naj- rownIctwem mistrza Polskd w dziesię- gowe w rozgrywkach wstepnyeh udzia. 
klubów. To też ze strony tych ostatnkh większy rynek zbytu. Niemcy, zamknę- cioboju i innych konkurencjach A. Cel- lu nie biorą. 
już od dłuższe20 czasu nie słyszeliśmy ty swe granice rzekomo przed zawle- zika. który swoje doskonałe wyniki lek- I 

najnmieiszycb skarg. Bo ostatecznie, czeniem zarazy profesjonalizmu. Rynek koatletyczne zawdzięcza właśnie tego 
lak nienla dochodów, względnie wit!k- polski odpada prawie, zaś włoski jest rodzaju gimnastyce,. 

, "'\ 'I:~ 

Piłka nożna w Rosji 
sowieckiej. szych obrotów kasowych na urządza- za malo pojemny. Wprawdzie w Polsce 

nycb imprez sportowych, to i poda- piłkarze wiedeńscy są mile widziani. ale 
tek Jest nieznaczny, a zatem mniej bo- który to klub jest w stanie tak drogo 
Icsny. za ąch występy płacić. . 

_ Inaczej natomiast przedstawia sie Nic też dziwnego. że kluby wiedeń-
sprawa tam, gdzie sport uprawia się za- skie chwytają się ostatniej deski ratun­
wodowo i w lwiej części dla interesu 1m. Urządza się tam niemal co tydzień 
i zarobku. Wspaniałe konjunktury po- zgromadzenia ~ wysyła delegacje, lecz 
wojenne. pozornie porobiły z klubów I władze podatkowe są głuche. Sytuację 
sportowych najlepiej pod względem fi- ma uratować na dzień 7 b. m. zapowie­
nansowym prosperujące przedsiębior- dziana demonstracja publiczna wszyst-
stwa. \ kich sportow~ów Wiednia. 

Jak ~lwai[aria ~ane l~ra\(ńw 1DnrtnwJtb. 
Nie wolno im grać więcej w barwach szwajcarskich. 

,.Express" donosił już swego czasu dało się udowodnić, że grają oni w Niem 
e wyemigrowaniu dwuch szwajcarskich czech nie bezinteresownie, rzuciłoby to 
internacjonałów. Pache i Dietricha, gra- brzydką plamę na •. najczystszej wody", 
czy F.C. Servette, którzy wywędrowali jak się sami mianują, amatorów nie­
rzekomo w celach naukowych, a grze- mieckich. 

Mecz piłkarski Czechosło­
wacja-Włochy. 

Praga. 3 grudnia. 
W dniu 17 stycznia 1926 r. odbędzie 

się w Turynie międzymiastowe spotka­
nie piłkarskie Czechosłowacja-Włochy 
Kapitan związlwwy czechosłowackiego 
związku piłki nQżnej wziął pod uwagę 
następującą jedenastkę: Planicka, Hojer, 
Selffcrt. Mikse, Carwan. Mahrer, Wim­
mer, Sołtys, Puc i J elline~ 

Ostatnie wyniki bol(serskie 
Nowy Jork, 3 grudł1lia. 

Na ringn w Newark mistrz -~iata 
w wadze półśredniej, Mickey Walker. 
pobił po 12 rundach na punkty ubiega­
j,\cego się o ten tytuł Friedmana. 

Francuski bokser Luclen V,jnez po­
konał po 15 rundach na punkty amery­
kanina Hartleya. 

Moskwa. 3 groonła. 
Reprezentacyjna drużyna MoskwY 

bawiła ostatnio w Odessie. gdzie w 
pierwszym dniu pokonała tamtejszą re­
prezentację 4:1, a W zawodach rewan· 
iowych uległa 0:3. 

100 yardów w 9,5 sekundy 
Nowy Jork. 3 grudnia. 

'Amerykański związek lekkoatletycz­
ny zweryfikował ostatnio, osiągnięty w 
maju r. b. rekord na 100 yard6w prze7 
Scholz'a - 9.5 sekundy. Wynik ten zo-­
stanne jednak rekordem USA, gdyz re­
kordem światowym zostać nie może. 
ponieważ międzynarodowy zw1ązek lek 
koatletyczny uznaje rekordy tylko z do­
kł~dnością do 1/5 sekundy. Rekord świ~ 
towy należy więc w dalszym ciągu do 
Kelly'ego - 9.6 sekundy. 

dewszystkiem dla nauki języka niem:ec­
k:ego. 

-, '} , , f ~" .. . <C, '." '.'o ........ ,' I _ " ' -'. • , • .' ,- -f' , ~.' ',t • ~ ,- , 

Jednakże byłoby to wybaczalnem, fi- t 
l<Iybv obaj gracze. nie przestali czuć się 
bzwajcarami i poczu\~li się do obowiąz I lijan yuna 
ku wobec rodzimc~o sportu. Tak jednak l 
nie jest. gdyż szwajcarski Z.PoN., już' 
dwukrotn'e zwracał się do nich o wzię­
cie udziału w barwach państwowych, 
na co żaden z nich nie zgodził się. Pierw 
sza odmową jest poniekąd zrozumiałą, 
~dyż mieli on: grae w barwach Szwaj­
carji przeciwko reprezentacji Niemiec, 
co z powodu swego pobytu w tym kra­
ju moglo mieć swe usprawiedliwienie. 
Odmowe tę jednak Szwajcarja odczuła I 
bardzo boleśnie. przegrywajac na wla­
snem boisku w dniu 28 października 0:4. 

Natomiast drugiej odmowy nie daro­
wano już obu emigrantom. Miało to miej 
sce przed meczem Szwajcarji-Austrji, 
który, pomimo, że przyniósł drużynie 
szwaicarskiej zwvc:estwo w stosunku 
2 :0. iednak obu internacionał6w obywa­
telstwa sportowc~o pozbawiono, skazu­
jąc ich na nogardq. Kara ta jest dla snor­
towca w stCisunkach szwajcarskich bar­
dzo ostrą. Zabrania ona pogardzonemu 
raz na za\vsze brania udziału w bar· 
wach państwowych. 

Trudno tu jednak pominąć milczenicn: 
rolę, jaka odgTnva w tej spraw;c nie­
miecki Z.P.N. Bo oto. gdy ~nnym imi­
grantom stawia sie tam największe tm­
dności przed udzieleniem zezwo!en:a na 
granie w klubach niemieckich. Pach:! i 
Dietrich otrzymali je wprost bez starari \ 
l zabiegów. widocznie dlatego że ob8 i 
są niemal najlepszvmi llraczami na 1<011-

tynenclc. Z tej też przYczyny, szwa;­
carski Z P N. zastanhw:al s:ę dlugo : 
Ilłębokc nad oQ'łoszeniem ich zawodC\l:­
cami. Sprawy ostatecznIe, jeszcze nie 
rozstrzYl!nięto, lecz postanowiono mieć 
ją na oku. I gdyby obu tym graczom 

D~~rÓi n~~owi~tuni lotni~a an~i~l!}i~~o Alan'a [o~bam'a lon ~ y n·u ~ a r Y i. 
"a lewo: Przy­
gotowania do 

odjazdu. 
"a prawo: Lot­
nik zegna si~ 

z toną. 



Str. S. .E X P R E S S W I E C Z O R N Y. 

\li .skie s ódniczki łodzianek 
wstrzymały na kilka minut ruch tramwajowy 

na ul. Piotrkowskiej. 
Wśród hucznych oklasków pasażerów tramwai ruszyl z miejsca. 

LóDt, 4 grudnia. wiałY opór tak energicznie, if w9zelka 

Słynny cudotwórca-prorok 
Franciszek Wosik, 

który siłę zdrowego konia przeszczepiał na 
chorego człowieka 

uzuPQlni swa studia modyczno w wiqziQnlU 
Sympa,(yomę i miłe 10dzLanki U!bra- waika z ni e m:i okazala się bezcelowa. 

ne zawsz.e podług OoS/taIlniei mody ma~ą A tymomsem tramwa.i Me ru:sz.a.ł się ŁóDź, 4 grudnia. Po ukończenIu zażegnywania Woslk 
nield,e.cly z Pi()wN\u swe; garderoby przy z m~etsca. Przed miesl~cem donosił .,Express" kazał rodzinie przygotować lekarstwo, 
\trości, których pT?.e'Wiazięć ni~ można. O aresztowaniu nIejakiego Franciszka składające sl~ z mieszaniny wódki. pi-

W dniu wCllcrrajszym przy rogu ur1c Mororniezy poc7.ął się niecierpliwić. Wosika. który podawał się za proroka- wa I morfiny. 
PioiTkowskicj i NawrOll dwie łod7fiatlki Wreszcie niewla-sty z.d~cyctowały się cudotwórcę, wróżbitę i lekarza. Gdy to uczyntono, Woslk zażrtdal 50 
pragnęly wejść do lra.mwaiu nr. 1, któ- na hohatŁerstki czyn. Cudotwórca, który wi'ędzę swą opie złotych za wizytę. 
':j' ~' . .'<l"- yll" .. l Silę na przl"cmnku. A miaifl'owicie poooiosły SU'kłenki po rat na ,.Ksicdze Mojżesza", czyli ma"d- Po otrzymaniu honorarjllm cudotw6r 

Ale napC1t!kały na poważną przeszko wytej kolan i chyżo wskoczyłY do wa- czno - symholicznej magji, przes~cze- ca oświadczył, Iż zjawi się po trz('c11 
dę. Oto st{)pieó wa.g.o.nu okauł się lak gonu. Pu.Mi.czn{)ść ogamąl entuzrazm. pial siłę zdrowego konia na chorego dniach, a wówczas chora będzie już IU-

wysoki, a spódnic7Jki tak wąskie i krót- Gt~n'C brawa r::a:brzmilały na ua:1cy człowieka. pełnie zdrowa. 
kie, że w żaden ap'osóh me mogły do- P ilOln:1kows!kief. Dzięki wybujałej autoreklamie "C'l- Stan chorej jednak nie polepszyT sIę. 
~h. ć się do wa~onu. Specone rWet'O 4robietki ukryły się w dotw6rca" mial liczną kJijentcle na Wos/k zaś nie zjawił się więcej. 

C ", .1. rn ęła je roZipna. 'głębi w.rugcmu. przedmie~ciach todzi. Po pewnym czasie kto~ ze znajo· 
Na1d losem ich zll1oWla!H się wszyscy cd _ Nareszd~1 _ odetchną.t z ulgą Pcwnelro dnia Wosika wezwano na mych p. Wilde zauważy t go na ulicy i 
motorniczego i konduktora. począwszy konduktor i pociągnął za. rzemień cd ulicę Malinową 5, do choreI Józef y 'WiI- oto proroka - cudotwórcę aresztowała 
a pasażerach skań.c-J:~y. dzw~ - '.a. de. policja. 

_ Wyżej nóżkę I _ ~ilł k.toś % _ Narenciet _ mruknął mot~ Rozgorączkowany prorok tańczył w Podczas śledztwa policyjnego wy· 
t>ubli cZiIliości. ł puścął kQr'bę w ruch mieszkaniu p. Wilde nad otwartą kslę-- szłv na ja w i lnne sprawki cudotwórcy. 

Powiedzieć taltwo, ale wykonać _ Tramwaj rułZył pQ kikummutowym ~ą, chctlc w ten sposób zażegnać choro- \Voslk zdotał OS7.Ukać h~wn"'iernyd 
<lka.mt'o się niemoż.iltw.ościĄ. SUlkietnkt sta po$boju z ~ bę. pacjentów na znaczne nl~l\1edy sumy. 

Tajemnica pewnego 'mieszkania 

Z pokoJu wyrzucił wszystkich. I "'czora; sprawa ta była rozw~tana 
-... Tylko ja i duchy możemy tu prze W sądzie. Wosika skazano na 3 miesllt-

bywać1 - wolał w ekstazie. ce aresztu. 

Meble p. Pawłowskiego powędrowały do sąsiadów, 
a pan Szel/er zajql samowolnie ich miejsce. 

Zebrania kontrolne 
LóD1:, "l!r:udnia. I - Pan tu nie mieszka więceJ. Rze­

P. D. Pawłowski me mógł dostać czy pańskie są naprzeciwko. 
w Łodzi mieszlmnia z powodu braku od Okazalo się, te p. Szeller, podczas 
'lowicdniej ilo~c/ gotówki. nieobecności P.awłowskdego 

roczników 1897, 1896, 1900 
trwać będą tylko do dn. t5-go grudnia. 

NoIC!1s volens muslal się zgodzić na 
wynajQcie polwlku przy rodzin/e, Ina­
czej mówiqc stal się sublokator.em pań­
stwa Szellerów, zamieszkałych przy ul. 
Smu<rowej nr. 12. 

Począ tkowo był (tość zadowolony 
'Ze sweKO nowe~o locum. 

90spodarze byli dość mili, sympaty­
tzOl, ale po upływie pewnego czasu p. 
frydrycll Szcller począł pana Pawłow­
sl~iego szykanować w niemożliwy spo­
sob. 

Dziś zamknął mu wodę, Jutro unJe­
możliwil mu dostęp do kuchnń, potem 
przyszła kolej na światlo I t. p. 

. P~n Pawłowski cierpiał okrutnie, za~ 
cIska l jednak tylko zęby I milczał bo-
irtc się, że zbytecznem słowem • 

pogorszy leszcze sprawę. 
CierpIał I milczał boląc się, te zn6w 

$kazanym będzie 
nl\ szukanIe pokol ... 

li tego chciał za wszelką cen~ umKną~. 
P~zed dwoma dniami, zjawił się w 

pokOJU p. Pawłowskiego, właściciel mie­
szkania d bez ogródek, oświadczył mu, 
że nIe znieSlle dłuteJ Jego obecności. 

- Co, jak, dlaczego? - pytał zdu­
miony Pawłowski. 

- Dlatego, że nie chcę ł basta. Mie­
szkanie jest moje i kiedy mi spodoba 
wyrzucę pana. 

. Pawłowski nIe zląkł się lej grotby i 
n c okazał najmnlejs~ego zamiaru opu­
szczenia mieszkania. 

Przeszedł dz.ień I Pawłowski myślał, 

CZYTAJCIE 

\. u~łrowan~ ~eID~li~f. 

wyniósł wszystkIe Jego rzeczy do są- Jtttro dn, 5 grudnia do kombsji pierw-
sIadów. szej przy ul. Konstantynowskiej 64 [ko. 

a pokój zajął. sury 31 p. S.K.) winni się stawić na ze-
że sprawa jest już załatwiona., Jak!łet by __ 1- k l k ł' od.;' 
lo jednak jego zdumiente~ gdy~ przyszedł briLW4 ontro n~ pun t~~ ?le o g z. ~ 
szy wczoraj do domu zrana szeregowl rezerW1SCl 

zasłał drzwI mleszkanła zamknięte. . ROC~NIKA 1891 
Począł sfę energlaznfe dobl1ać. o lDa.'zwi:sdta~~. na ht~ N i O. 
_ Kto tam ?-spytał p. SzeUer. Do kOmlS)l drugte) przy ul. Konstan-
- Ja, proszę otworzy6. łynowskiej nr. ~1 (koszary baonu sani-

Mysz wlemonjadzie! 
Fantastyczne odkrycie podczas obiadu. 
Kto wpychał sympatycznego gryzonia do wąskiej 

szy j ki butelki? 
z Wugzawy doooszą nam: 
Jak sądy sądami nie było jeszcze n.a 

stole sędz.i.owskim tak ciekaw~go dowo­
du rzeczowego jak ~n, który znalazł 
się w sądiLie połkOlju 28 okręgu na spra­
ń Hersz.a Rozenholza. Dowodem ~ym 
była mysz.~ w lemomad:zie. 

Pół buteliki lemoniady t. zw. "kw8.JSU", 
a w niej mały wymoczony czworonóg -
oto czynnik, dzię}cl któremu p. Rozen­
holz najadł się stra<:hu w procesie kar­
nym, a p. Sta.nisła w MichraJsJci wręcz 
przeciwnie, cle mógł s:pOikojnle sbrawić 
tego 00 zjadł. 

Trzeba bawlem wU.'0d:ztieć, że p. Mi. 
ch~ski lubi p-ić lemv'nClldę l,U!b kwdJS do 
o'biadu, kupił więc s.ooie but-elkę wlubLo­
n.ego trunku w slld,epiJlw świerlkowslkie-

~ 
W czasie jedzen;i,a n!z ~a!),iq sobie 

napoju, gdy jednak wypróżnił' 'juj poło­
wę butelki, a chda.t sOIbie nalać jeszcze 
stwiero:d~, je coś za.tJkato szyjkę but.el-

ki od wewnąltrz. Przygląda s1ę pod, świa 
tło ..... mysz. OczywVście zdechła. 

P. Mi.eh.aJski najlpi.erw poświęcił chwil 
kj~ka przykrym przypad/QŚ ci om, a na­
stępnie, ptlZ)'IS'zedłszy do siebie, zrobił 
wście kłą awam'W'ę Sk1epillkCllrz.owi. 

Protokół policyjny ustalił, iż wi.na w 
tym wypadku &pada na p. HersZla Ro­
z;.e.n·ho1za, wba.śoicieJa fa&yki Il.!lIpOió'W 
gazowych.. 

Oskarżony o nłelJachowarue ~sto­
ści przy 1abryk,acji produktów spotyw­
czych, fa!brykant nie przyma.t się do wi 
ny, podnOStz.ąc następujące wątpliwości: 

- Istotnie butelka jem z moją e'łykie 
t~, alę kLo mi z,8Iręczy, że mota nalepka 
me Zlostała przez złość na ja,kie~ś pasku 
dnej bwteloe nalJepi.on.a 1 Zresztą smka 
jem taka cienka, że to kb06 musiaq tę 
my-sz spooj.a.we palcem popychać. 

Sąd sk.ra.mł nie<:hlujne~o fabrykatttila 
lOz zł. grzywny lub 10 dni a't"esZIŁu 

Pośmiertne dzieło 
tragiunie 

zamordowanego-

" 

ugona 
UP DKU • 

l 

ettauera 
OZPU Y" 

Dzieje magnatów, wtrąconych przez 
kobiety w slraslOą otchłań nędzy! II W rolach 

głównych 

W~rót[e 
WERNER KRAUSS j AGNES ESTERHAZY 

I E! 

tarnego) winni stawić się do zebra~ koCl 
trolnych jmro dn. 5 gru<lnia, punktual­
nie o godzinie S-ej zrana szeregowi re~ 
zerwiści 

ROCZNIKA 1896 
o nazwiska<:h na lłtery N i O. 

Do komisii trzeciej przy ul. W 61-
czańskiei 223 (sala parterowa} winni 
SJtawić się clo zebrań kooho'nych jutro, 
dnia 5 grudn.i.a punktualnie o godz. 8~ 
Zl na szeregowi rezerwiści 

ROr ..... NIKA 19('0 

o nazwiskach na litery O, P. R. 
Od obowiąz.ku sŁawienia się do ko­

misji kontrolnych są zwolnieni ci szere­
gowi. którzy w roku bieżącym odbywa­
li służbę czynną w · wojsku lub ćwicze· 
nla wojskowe. 

Zebrania kontrolne dla 
ROCZNIKA 1900 

lOs:taalą całkowicl>e zakończone dn. 9-gr. 
grudnia. 

Dnia 10 gr\ldnia rOl:poeznie urzędo­
wanie komisia kontrolna dla 

ROCZNIKA 1899 
który będzie już ostatnim rocznikiem. 
spełniającym obowiąz.ki stawienia się na 
J:ebrania kontrolne, 

Dnia ts-go grudnia nastąpi zamknię· 
cie wszystkich' komisH kontrolnych na 
terenie naszego miasta. (R) 

Jutro dm. 5 grudnia cło komisji y:rrz, 
ul. Traugutta tO wimni stawić się męż.­

czyźni urodzeni 
w roku 1907 

o n-ruzwiskach na lilterę R. 

Komisja jest czynna od godziny 8-e) 
Zorana do 3-ej popołudniu. 

Należy przynieść paszport z fotogr;:. 
fią oraz metrykę urodzenia. 

&A'. 

Łódi 
W negliżu! 


